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DREWNA W GOSPODARSTWIE 
LESNYM. S. 266, 92 ryc., 37 tab., 
163 pozycje piSmiennictwa. Pan-



stwowe Wydawnictwo Rolnicze 
l Leśne, 1976. Cena 53— zł. 

Postęp techniczny w zakresie 
transportu leśnego, jaki dokonał 
się w latach ostatnich, wywarł po- 
ważny wpływ na stan tego zagad- 
nienia i w naszym kraju. Praca 
przeznaczona dla studentów wy- 
działów leśnych jak i praktyków 
— daje encyklopedyczny przegląd 
tego zagadnienia, ujętego od stro- 
ny technicznej u nas i w krajach 
europejskich. 

We wstępie Autor omawia rolę 
1 znaczenie transportu w gospo- 
darce leśnej, jego charakterystycz- 
ne cechy i podział. 

W rozdziale II dokonany został 
przegląd tradycyjnych form trans- 
portu leśnego, stanowiący histo- 
ryczny rys tego zagadnienia. 

Rozdział III poświęcony jest 
ogólnym wiadomościom o trans- 
porcie motorowym; omawia właś- 
ciwości trakcyjne sprzętu trans- 
portowego, ogumienie, materiały 
pędne. 

Rozdział IV omawia maszyny 
i urządzenia stosowane przy zryw- 
ce, a rozdział V — technikę i or- 
ganizację prac zrywkowych. 

Rozdział VI poświęcony jest 
wywozowi drewna — omawia sto- 
sowany typ pojazdów oraz sprzęt 
załadowczy. 

W rozdziałach tych. zostały 

omówione przykłady stosunkowo 
najnowszych typów sprzętu zryw- 

kowego, wywozowego i załadow- 

czego, jakie weszły na rynki za- 

graniczne oraz zostały zastosowa- 
ne w naszej praktyce. 

W rozdziale VII omówione są 
składnice drewna, w nawiązaniu 
do różnych metod pozyskiwania 
drewna, organizacja prac składni- 
cowych i ich wyposażenia tech- 
niczne, przy szerszym omówieniu 
stanu tego zagadnienia w Czecho- 
słowacji. 
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Rozdział VIII poświęcony jest 
organizacji transportu leśnego w 
Polsce — w Lasach Państwowych, 
z uwzględnieniem stanu zaplecza 
technicznego i obsługi technicznej. 

W rozdz. IX poruszono niektóre 
zagadnienia ekonomiki transportu, 
koncentrujac się głównie na omó- 
wieniu niektórych wskaźników te- 
chniczno-ekonomicznych, pozwala- 
jących na ocenę pracy przedsię- 
biorstw transportowych. 

Rozdz. X zajmuje się bezpie- 
czeństwem i higieną pracy, przy- 
czynami wypadków w transporcie 
i wpływem hałasu, drgań i gazów 
spalinowych na obsługę. 

Praca spełnia swe zadanie. Wy- 
pełnia lukę w naszym piśmienni- 
ctwie leśnym. Przedstawia aktual- 
ny stan zagadnienia, co nie było 
rzeczą łatwą mając na uwadze dłu- 
gi okres jaki upłynął od momentu 
pisania książki — do czasu jej opu- 
blikowania. Należy podkreślić ja- 
sny język, dobry dobór ilustracji, 
dobry papier — wpływające na 
estetyczną całość. Szkoda, że nie- 
zbyt staranna korekta psuje nieco 
te wrażenia. 

2 uwag krytycznych — można 
wyrazić żal, że w części historycz- 
nej Autor pominął przy omawia- 
niu rozwoju transportu leśnego w 
Polsce — pracę prof. Adama 
Szwarca „Transport drewna”, 
wydaną w r. 1922 w ramach 
Praktycznej Encyklopedii Gospo- 
darstwa Wiejskiego. Stanowiła ona 
pierwsze obszerniejsze opracowa- 
nie tego zagadnienia, odznaczające 
się jak na owe czasy — nowoczes- 
nym ujęciem. Zostały w niej omo- 
wione zagadnienia transportu kon- 
nego, Śślizgów różnego typu, kole- 
jek wąskotorowych, jak również 
użycie do transportu drewna sa- 
mochodów ciężarowych i „ciągó- 
wek”, tj. traktorów (którym w 
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ramach Encyklopedii był poświe- 
cony oddzielny tom, w opracowa- 
niu prof. S. Biedrzyckiego). 

Również pominięto w tym roz- 
dziale przy omawianiu spławu 
pracę Wacława Jedrysika 
(Spław drewna — PWRiL — 
1952), który w latach pięćdziesią- 
tych bardzo intensywnie pracował 
nad tym zagadnieniem — kiedy z 
rozwojem spławu wiązano poważ- 
ne nadzieje usprawnienia trans- 
portu drewna — nie zrealizowane 
ze względu na niekorzystne roz- 
mieszczenie baz surowcowych i 
zakładów przemysłowych oraz in- 
tensywnym rozwojem mechaniza- 
cji wywozu drewna. 

Szkoda również, że omawiając 
nowoczesne typy maszyn wprowa- 

dzanych ostatnio do praktyki po- 
zyskiwania drewna (skiddery, for- 
wardery, harvestery, procesory 
itp.) — Autor nie pokusił się o za- 
proponowanie terminów polskich. 
Określenie tych maszyn w języku 
polskim wymaga całego opisu wy- 
konywanych operacji (np. „har- 
vester” — „maszyna Scinkowo- 
okrzesująco-pakietująca , itp.). 

zastrzeżenie budzi zastosowa- 
nie jednostek miar — z pominię- 
ciem jednostek obowiązującego 
już od r. 1967 systemu SI (Syste- 
me International). Byłoby dobrze, 
gdyby studenci mogli się przyzwy- 
czajać do tego systemu m. in. 
przy zapoznawaniu się z zagadnie- 
niami motoryzacji. 

W sumie — należy się uznanie 

dla Autora, za opracowanie publi- 
kacji, ' odzwierciedlającej stan 

obecny zagadnienia, a Wydawni- 
ctwu za estetyczną szatę zewnę- 

trzną, życząc jednocześnie, aby 
uaktualnianie wiadomości z tego 
zakresu dokonywało się częściej! 

K. Czereyskt


